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0 BOROWINIE LEKARSKIEJ
z poglądem na

K Ą P I E L E  BOROWINOWE
ii <1 x i e 1 a ii e w l i r y n ic  y9

skreślił

Dr. Zieleniewski.

Do środków leczniczych, któremi w ostatnich czasach 
wzbogaciła się B alneoterapia, kąpiele borowinowe należą. 
Jestto nabytek (załedwo 50— 60) la t ostatnich. Bogate 
pokłady torfu, jakiem i przedewszystkiém Franzensbad i Ma- 
rienbad , tudzież wiele innych zdrojowisk się odznaczają, 
posłużyły za m ateryał do tego rodzaju kąpieli. Za przy
kładem powyżej wymienionych zakładów poszły i inne, 
mianowicie: K arlsbad , T eplitz , M uskau, E lster, Reinerz, 
wreszcie urocze podałpejskie okolice Salzburga na całej 
dolinie Leopoldskrone zwanej, w szczególności zaś osady: 
M ittermos, dzisiaj Marienbadem ochrzczona, Ludwigsbad, 
H afnerbad, Bethsaida i inne pomniejsze zakłady, których 
liczba w samém ks. Salzburskiém obecnie do dwunastu 
dochodzi.

Borowina czyli torf (po łac in ie : cuspes unctuosus, 
cesj)es b itum inosus, c. u stib ilis , c. im flam m ab ilis , inaczej 
torvena  m o tle n a , luturn in fla m m a b ile , t u r f  a, t u r f  u rn ; 
po francusku tourbe, po niemiecku T o r f,  M oor, S a se n -  
to r f ,  T o r f  er d e ;  u starych naturalistów gleba cespitosa  
p in g u is , p a lu s t r is , fib ro sa  vel in g u in a r ia , térra  carbo
n a r ia ) ,  je s t to ziemno roślinne lepiszcze, powstałe z prze
obrażeń chemicznych, przemienione w massę ciemnobruna
tną, zaw ierającą: wodę, resztki roślin , istoty palne , do 
których oprócz powyższych, żyw icę, wosk i węgiel humu
sowy (produkta powstałe z rozkładu istot roślinnych) liczymy, 
tudzież sole mineralne i humusowe.

T orf tworzy się w zagłębinach dolin i ich wcięciach, 
gdzie woda niema sprzyjającego odpływu, zatem w miej
scach bagnistych i wskroś wilgocią przejętych; wszakże 
tylko t a m , gdzie przed wiekami w ielka była ilość istot 
roślinnych, łub gdzie i dzisiaj obok sprzyjającej podstawy 
są warunki do bujno rosnącej (bagnistej) wegetacyi, gdzie, 
iż się tak  wyrazimy, na resztkach umierającej roślinności

ustawicznie nowe istoty roślinne powstają. T raw y i mech 
miejsc bagn istych , są najznakomitszemi to rf tworzącemi 
roślinami.

I. W edług stopnia- strupieszenia i rozkładu istot or
ganicznych rozróżniam y:

1. T o r f  d a rn io w y  (S tec lito rf’) , jako najwyższa w ar
stwa na sztych łopaty krajać się d a ją c a , pod którą tuż 
zaraz leży niekiedy;

2. T o r f  w łó kn is ty  (F a se n to r f) , czyli właściwa bo
rowina (M oor), masa ciemnobrunatna, utworzona z zupełnie 
rozpadłycli resztek roślinnych, który często do użytku prze
mysłowego, technicznego lub gospodarczego bywa spotrze- 
bowany i nierzadko w foremki w yrabiany zostaje.

3. T o r f  sm olny (P e c h to r f) , najniższa warstwa tor
fowa, jako masa ciem nobrunatna, prawie bez śladu budo
wy roślinnej. (C. d. n.)
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H O m M T O S G l ,

KOMISYA BALNEOLOGICZNA 
w T owarzyst wie Lekarskiem Krakowskiem.

cł. 27 Stycznia 1877 zawiązana.

Kierunek i zadanie Balneologii spółczesnej w o- 
góle, w szczególności zaś Balneologii krąjowej 

i Kómisyi Balneologicznej.
przez

Prof. D ra Korczyńskiego.
(Rzecz miana na posiedzeniu Komisyi balneologicznej Tow. lek. 

krak. d. 9 marca 1877j.

(Cięg dalszy).

Balneologia je s t ja k  wiadomo częścią umiejętności 
lekarskiej, gałęzią wiedzy, zasługującą na nazwę nauki ści
słej, gdyż opiera się na podstawach umiejętności przyrod
niczych i Fizyologii. Z nich czerpie ona wiadomości ogólne, 
aby je  stosować umiejętnie do leczenia chorób. Związana 
ja k  najściślej z Hydrologią i Klimatologią, Balneologia ko
rzystać winna ja k  najskrzętniej ze zdobyczy wszelkich nauk
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przyrodniczych, zarów no: F izyki, Meteorologii, Chemii, ja k  
Mineralogii, i zastósowywać takowe do bliższego poznania 
własności zdrojów i podniebia. Znajomość dokładna czyn
ników, wpływających na ustrój ludzki lub zwierzęcy, po
parta  poznaniem dokładnem ich skutków w ciele zdrowem, 
prowadzić dopiero winna do bliższego ocenienia skutków 
leczniczych i ustalenia praw ideł i wskazówek do zastoso
wania takowych do leczenia i usuwania chorób. W  stosun
ku do Terapii Balneologia wraz z Klimatologią lekarską je st 
częścią tak  zwanego lecznictwa właściwego, które posługu
je  się lekami w ścisłem tego słowa znaczeniu. Zastosowa
nie leczniczo obudwu czynników oprzeć należy na jedna
kich podstawach. Przed użyciem leku w celach leczniczych 
tak  samo poznać trzeba je g o : pochodzenie, sposób otrzy
m ania go, własności fizyczne i chemiczne, ja k  niemniej 
skutki fizyologiczne, ja k  stosując wodę lub klim at do leczenia 
chorób poznać trzeba tą  samą drogą ścisłych badań wszel
kie ich własności i właściwości. Jak  przy użyciu leku bliższe 
rozważenie wskazań i przeciwwskazań i skutków ubocznych 
je s t obowiązkiem każdego lekarza rozumowego, który w y
pełnić może jedynie tylko na podstawie dokładnej znajo
mości Farm akologii doświadczalnej i klinicznej, tak  i bał- 
neoterapeuta wtedy tylko odpowie swemu zadaniu, gdy 
w wyborze czynników leczniczych kierować się będzie za
sadami Balneologii naukowej. Ze względu na przedmiot 
leczenia czyli chorego te same praw idła obowiązują leka
rza, bez względu na to, czy leczy lekami lub czynnikami 
przyrodniczem i; dokładna znajomość chorób, ich przyczyn, 
biegu, wzajemnej zależności, zmian anatomicznych i czyn
nościowych, poparta nieuprzedzonem doświadczeniem i trzeź
w ą obserwacyą kliniczną je s t tak  w jednym , ja k  w dru
gim razie podwaliną umiejętnej Terapii.

Skoro więc cele Balneologii są tak  ja sn e , sposoby 
badania własności zdrojów i czynników dyjetetyczno-hygi- 
jenicznych tak  ścisłe , zastosowanie lecznicze na tak  rozu
mowych oparte podstawach, a nauka cała je s t częścią przy- 
rodnictwa, dlaczegóż pytam się, Balneologia nie wywalczyła 
sobie jeszcze ogólnego uznania jako samoistna nauka, dla
czego wielu spogląda z niedowierzaniem na jej postępy 
i rozwój ? Przyczyny tego są łatwe do odgadnięcia, a mu
simy je  poznać bliżej, jeżeli mamy przyczynić się do za
pewnienia Balneologii krajowej należnego uznania i po
wagi.

W  podobny sposób, ja k  wiele gałęzi umiejętności 
lekarskiej dopiero w ostatnich dziesiątkach lat wyzwoliło 
się od wiekowych uprzedzeń, niczem nie popartych a wie
kow ą powagą uświęconych zdań, a tw ierdzenie swe oparło 
na ściśle umiejętnych podstawach i na tej drodze raźno 
postępuje naprzód, tak  samo i Balneologia, k tóra jeszcze 
w pierwszej połowie obecnego stulecia nie stanowiła ca
łości naukowej i raczej zasługiwała na nazwę Balneografii, 
poczyniła olbrzymie postępy i prawie nie je s t już wcale 
podobną do swej poprzedniczki. Lekarz lub przyrodnik wy
kształcony w kierunku fizyologicznym lub ściśle przyrodni
czym nie oceni korzystnie Balneologii, jeżeli takową mierzyć 
będzie według stanow iska, jak ie  zajmowali n. p. O s a n n  

lub S c h w a r t z e  jeszcze w końcu połowy naszego stule
cia; lubo w dziełach ich napisanych z w ielką pilnością 
i sumiennością znajdzie nie jedno ziarno, mające jeszcze 
obecnie w całej pełni swoje znaczenie. Rozczytując się 
nawet w pomnikowem dziele L e r s c h a  zdumiony zostanie

olbrzymim materyałem i podziwiać musi żelazną pracę, k tó
rej potrzeba było do związania w jednę całość tak licznych 
a zarazem tak  różnorodnych szczegółów; jednak  mało po
mimo to wszystko znajdzie k ry tyki i mało ogólnych, na 
ścisłych doświadczeniach opartych poglądów. Innego cał
kiem zdania nabierze o Balneologii, kto zapoznawszy się 
z dawniejszem je j stanowiskiem, rozpatrzy się w obecnym 
je j kierunku, który od czasu B r a u n a  nazwać należy kry
tycznym , a od czasu B e n e c k e g o  i R o e h r i g a  doświad
czalnym i oddać musi hołd należny prawdzie. N ajzagorzal
szy przeciwnik Balneologii jako umiejętności stanie się p ra
wdziwym jej zwolennikiem, gdy pozna bliżej co już zdzia
łała i co idąc w ytkniętą drogą, zdziałać jeszcze może. N iezna
jomość Balneologii i jej postępów niestety nawet między leka
rzami tak  często napotykana, je s t więc główną przyczyną, dla
czego jako nauka ścisła tak często jeszcze bywa lekceważoną.

Jakżeż zresztą ogół lekarzy ma znać zasady i k ieru
nek nowszej Balneologii, lub co więcej mieć dokładną świa
domość celów Balneologii w ogóle i środków jakiem i się. 
posługuje, jeżeli prawie w żadnym uniwersytecie Balneologia 
nie je s t w ykładaną, a przy wykładach Farmakologii trak to
waną zazwyczaj bywa po macoszemu, jeżeli nie pomijaną 
zupełnie milczeniem, Lekarz opuściwszy ławy szkolne zna 
zaledwie z nazwiska najważniejsze zdroje i ogólny ich po
dział, dalszą zaś wiedzę zmuszony je s t zdobywać sobie 
w łasną p racą , do której w zmudnem zajęciu praktycznem 
nie zawsze nadarza się czas stosowny. Pewnik, że zwróce
nie uwagi podczas studyów uniwersyteckich na pewien przed
miot, rozbudza bardzo często zamiłowanie w lekarzach do ta 
kowego, a pomijanie pewnej gałęzi w systemie nauk uniwer
syteckich rodzi zazwyczaj obojętność a niekiedy i lekceważe
nie , sprawdza się najlepiej i w całej pełni na Balneologii.

Do zobojętnienia ogółu lekarzy przyczynia się nie
mało pewien rodzaj piśmiennictwa balneologicznego, to je s t 
mnóstwo pism, rozpraw i broszur, najczęściej pisanych przez 
lekarzy  zdrojowych, nie ty le w celu rozjaśnienia spraw 
spornych lub przyczynienia się do bliższego poznania zdro • 
jów, ile w celu reklamy i przypomnienia się bądź to leka
rzom praktycznym, bądź publiczności. Z nadchodzącą porą 
zdrojową każdy z lekarzy zarzuconym bywa takiemi pło
dami przemysłu literackiego, w których nazwisko lekarza 
zdrojowego wypisane wielkiemi zgłoskami na okładce, za
stępuje nieraz treść bardzo wątpliwej wartości. Lekarz, któ
ry  niema własnego sądu o Balneologii jako nauce, czytając, 
że zdrój okazał się pomocnym w najrozliczniejszych choro
bach, lub, że znaczna część chorych z chorobami przewle- 
kłemi już po kilkutygodniowem leczeniu zdrojowem lub 
kąpielowem odzyskała zupełne zdrowie, lub widząc w ca
łej rozprawie jednostronność i brak  ścisłości naukowej, po- 
mimowoli może powątpiewać, ażali Balneologia je s t nauką, 
której godzi się zająć równe miejsce między innemi nau
kami lekarskiemi.

W ielu lekarzy, nawet bardzo wykształconych, nie od 
różnia nauki balneologicznej od przemysłu zdrojowego. 
W  zastosowaniu praktycznem każdej umiejętności napoty
ka się liczne nadużycia, dlaczegóżby balneologia miała być 
pod tym względem w yjątkiem ? Głoszenie błogich skutków 
klimatu i zdrojów, leży w interesie Zarządów zdrojowo-ką- 
pielnych, a przesada pod tym względem z ich strony nie
kiedy napotykana, da się w części usprawiedliwić ogólnem 
w naszych czasach nawyknieniem publiczności do reklam



i sztucznego rozgłosu. Kto nie odróżnia nauki od przemy
słu, ten łatwo popaść może w błędne mniemanie, że cała 
Balneologia opiera się na wątłych podstawach, że brak  w ła
ściwych warunków istnienia zastępować musi anonsami 
i przechwałkami.

Komisya balneologiczna chcąc utrwalić swój byt i za
pewnić swym pracom należyte uznanie, winna więc dołożyć 
wszelkich usiłowań, aby ogół lekarzy zachęcić do bliższego 
poznania skarbów naukowych tak  często pomijanych. Zdo
bywszy sobie w ten sposób głos poważny w kraju  tém snad
niej potrafi mieczem ostrćj krytyki karcić niedowarzone 
płody literackie i utrzymywać w przyzwoitych granicach 
wszelkie osobiste zachcianki, niemające nic wspólnego z nauką.

W ypada mi teraz wspomnieć o Balneologii klinicznej, 
utrwalonej przeważnie przez S e e g e n a ,  K i s c h a  i innych. 
W  zastosowaniu do praktyki lekarskiej Balneologia i na
uki z n ią  spokrewnione m ają na celu leczenie wyłącznie 
prawie chorób przewlekłych i tutaj to otwiera się dla bal
neologa szerokie pole uczciwej a pożytecznćj pracy. Podoła 
je j tylko balneolog, który stoi na dzisiejszém stanowisku 
tak  w pojmowaniu i ocenianiu chorób przewlekłych, jakoteż 
w rozumowém leczeniu takowych. Zbyteczną byłoby rzeczą 
rozwodzić się nad tém bliżej, że spółczesna medycyna po
rzuciwszy wyłączny praw ie dotąd kierunek anatomo-patolo- 
giczny chwyciła się kierunku ajtyjologicznego i fizyologi- 
cznego, że patologia sta ła się obecnie fizyologią zastoso
w aną; wspomnieć jednak  m uszę, że kierunek ten odbił 
się już znakomicie i na terapii. Nihilizm leczniczy u stą 
pił już miejsca leczeniu czynnemu chorób, które jednak  
nie zasadza się na bezmyślnej em piryi, lecz odwołuje 
się zawsze do trzeźwego doświadczenia i do nowszych, 
a doświadczeniem fizyjologiczném stwierdzonych pewni
ków lub domysłów co do działania poszczególnych czyn
ników leczniczych. Znaczenie dyjetetyki i higieny w le
czeniu chorób, zwłaszcza przewlekłych zyskuje również 
coraz większe uznanie. Balneoterapia winna więc porzu
cić resztę wyłączności niczém nie usprawiedliwionej, a  sto
sując się jako  część terapii do nowszych poglądów przejąć 
się ogólnemi zasadami takowej i uwzględniać przedewszyst- 
kiem czynniki dyjetetyczne i liygieniczne. D ziałając w tym 
kierunku jako tak  zwana balneo terap ia doświadczalna, nie 
tylko że utrw ala swe dobre imię, ale nadto może wiele 
przyczynę się do postępu nauk lekarskich i rozwoju spo
krewnionych gałęzi terapii. Już obecnie Balneoterapia przy
niosła nauce niejedną korzyść. D la przykładu przytoczę 
tylko, że zasady leczenia umiejętnego hydropatycznego roz
winęły się na tle umiejętnej Balneoterapii ogólnej, że stwier
dzenie większej skuteczności prądu galwanicznego w roz
maitych chorobach przy równoczesnćm używaniu kąpieli, 
użycie wcierań szaruchy równocześnie z kąpielam i w celu 
usunięcia kiły, że rozwinięcie pojęć o niektórych chorobach 
ja k :  zołzach, moczówce cukrowej, o wpływie drażnienia 
skóry na przemianę pierwiastków, — że wiele innych po
minę —  zawdzięcza medycyna Balneoterapii.

Obowiązkiem więc Komisyi balneologicznej je s t dążyć 
nowszym torem , zachęcać do pracy i zniewalać do nale
żytego uwzględnienia hygieny i dyjetetyki, a lubo obowią
zek ten je s t trudny i mozolny, przecież wypełnienie tako
wego przynieść może bardzo błogie dla nauki owoce. W y
niki téj działalności, o ile wzbogacać mogą naukę , nie 
m ają bynajmniéj znaczenia wyłącznie kosmopolitycznego,

i owszem mogą i powinny stósownie do odmiennych sto
sunków i warunków zachować znamię sw ojskie, a co naj
ważniejsza przyczynić się znakomicie do podniesienia zdroisk 
i uzdrowisk krajowych. (C. d. 1 1 .)

W S P Ó Ł C Z E S N Y  RUC H GOŚCI
w zdrojowishach krajowycli.

Zaprosiwszy 19 krajowych zdrojowisk do udzielania 
Redakcyi „ K r y n ic y “ w iadom ości: o współczesnej ilości osób 
w odnośnych Zakładach zdrojowo-kąpielnych przebywają
cych, otwieramy w naszym tygodniku sta łą rubrykę frek- 
wencyi osób, bawiących w poszczególnych ojczystych zdro
jow iskach, w przekonaniu, iż nadmieniona wiadomość niebę- 
dzie bez zajęcia dla naszych czytelników. Dokładność wspo- 
mnionych wiadomości będąc nie od nas zależną, bodajby 
niezniewalała nas do zamilczania o zdrojowiskach, od których 
pożądanych cyfr nie otrzymamy.

Współczesny ruch gości w zdrojowiskach 
krajowych:

w Rabce od dnia 1 do 19 Czerwca . . . osób 92.
w Swoszowicach „ „ „ . . .  n 40.

K R O N I K A  W I A D O M O Ś C I  B I E Ż Ą C Y C H
O ZDROJOWISKACH KRAJOWYCH.

Krynica. W myśl nowo zaprowadzonej tutaj Instrukcyi 
dla Komisyi zdrojowej, odbyło się d. 26 b.m. pierwsze posie
dzenie Komisyi zdrojowej, naktórćm stali jej członkowie wybra
li na członków z tutejszych właścicieli realności: Jm ć  X. I g n a 
c e g o  Dańca ,  kapelana zakładu, i p. H. N i t r i b i t t a  tutejszego 
aptekarza; pp. zaś Lekarze tutaj praktykujący wybrali na r. b. 
swymi przedstawicielami w Komisyi zdrojowćj pp. D ra  Mar-  
c e l l e g o  D o b r o w o l s k i e g o  i D r a  J ó z e f a  Zdun i a .

** *
Polacy lekarze w obcokrajowych zdrojowiskach.

Jak po inne lata tak i tego roku wykonywać będą prakty
kę lekarską następujący polscy Doktorowie w obcokrajowych 
zdrojowiskach:

W  Cieplicach czeskich D r . W ł a d . K r a j e w s k i  z War
szawy ,

w Franzensbadzie D r . P r z e ź d z i e c k i  z  Warszawy, 
w Gleichenbergu D r . C z e r w i a k o w s k i  z  Krakowa, 
w Goerbersdorfie D r . S o k o ł o w s k i  z  Król. P o ls k ie g o ,  
w K arlsbadzie: D r . H a s s e w i c z  z  Warszawy, D r . H o r - 

d y ń s k i  z B r z e ż a n  i  D r . R o s e n b e r g  z  Krakowa, 
w L ą d ku  (L a n d e k )  D r . O s t r o w i c z . 
w Maryenbadzie D r . D o b i e s z e w s k i  , 
w Nicei D r . L u b a ń s k i , w  Vichy D r . A l e k s .  B i e r -

N A W S K I.

w Steinerhof posiada własny zakład hydropatyczny D r  

C z e r w i ń s k i .

Główny Redaktor D r. M ichał Zieleniewski.
Redaktor odpowiedzialny Jó ze f Łakocińslci.
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IV. L I S T A  G O Ś C I
przyby łych  do c. k. Z ak ładu  Zdrojow ego w K rynicy  

ocl dnia 19 do 26 Czerwca 1877 r.

187. Morawa Mikołaj, kelner z żona z Krakowa osób 2 przybył 19 Czerwca pod W arszawą.
188. Tinz Henryk, inżynier kolej, ze Lwowa 77 1 n 19 n pod Gwiazdą.
189. Sturm lauf Beile, córka kupca z Łańcuta n 1 n 19 n u M. Luftglasa.
190. Kam pel Stanisław, urzędnik sądowy z Sądowej W iszni n 1 » 19 n pod W arszawą.
191. Chaner Aurelia, żona urzędnika z Monastrzysk
192. Orbach Hani, kupcowa z Przemyśla

n 1 n 19 n n  n

n 1 n 19 n u Sehachtera.
193. Stab Anna, kupcowa z Brzeska n 1 77 17 n pod Łabędziem.
194. Potik  Mechele, kupcowa z Będzina (Król. Polskie) n 1 n 19 n pod Lwem.
195. Nides Reisel, krawcowa z K rakowa n 1 n 19 n n  37

196. M arkiewicza K ajetana służba z Krakowa n 3 n 19 n pod 3 Różami.
197. Badnera A. służba z Nowego Sącza n 2 n 18 V pod Łososiem.
198. Low Baruch, handlarz ze Sędziszowa n 1 n 18 n 77 77

199. Gans Rachel, kupcowa z córką z Przem yśla 17 2
n 18 n 77 77

200. W itowska Marya, właś. dóbr z córką i boną z W ołynia ii 3 r) 19 n
„ Zamkiem Nr. 17. 18.

201. K rzążne Rachel, kupcowa z Nowego Miasta (Król. Pol.) n 1 r) 19 V
pod Lwem.

202. Bliimmenfeld Leni, kupcowa z sługą z Drohobycza n 2 r 19 71 77 77

203. Horowitz Lewi, właś. realn. z córką i sługą z Bolechowa » 3 n 19 n 77 77

201. Birnbaum Golde, kupcowa z córką z Krakowa 77 2 n 20 n pod 3 Koronami.
205. Mohr Sara, kupcowa z Krakowa 77 1 V 20 n 77 77

206. K urzl Golda, „ z Chrzanowa n 1 V 20 n 77 71
207. Millbaner Reisla, kupcowa z Jarosław ia n 1 n 20 n 77 77

208. Grinbaum Rachel, kupcowa z Nowogóry n 1 n 20 n 77 77

209. L ind Freidla, kupcowa z Rudy n 1 T) 20 V 77 77

210. Skrochowska Julia, właś. dóbr z służącą z Ropy n 2 n 20 n pod Orłem N. 5.
211. Hr. Ostrowski Stanisław, właś. dóbr z familią i służbą z K o

ścielca (Kraków.) n 6 V 20 n „ Kurkiem.
212. Br. Brunicka Helena, właśc. dóbr z siostrą i panną służącą

pod W arszawą.ze Lwowa r> 3 T) 20 n
213. Kalfus Haje, wyrobnica z W iśnicza n 1 n 20 n u Sal. Brauna.
214. Rappaport Teodor, kupiec z subjektami z Tarnowa n 3 J? 20 n pod Potokiem Nr. 3.
215. Kon Jędrzej, piekarz z żoną i dziećmi z Tarnow a n 5 » 20 r u Nowaka.
216. P russnigg W eronika, żona c. k. podprokuratora z K rakowa r> 1 n 20 T) pod Cisem.
217. K aw ska A lojzya, żona sędziego z familią i sług. z St.-Sącza n 4 n 20 n 77 77

218. K ubala Emilia, żona inżyniera z Bierzanowa. n 1 n 20 n w Łazienkach Nr. 13.
219. K owalska Elżbieta, właśc. dóbr z Bircza
220. Kawecka Karolina, praczka z córką i Anną Hobza z N. Sącza

n 1 n 20 n pod Orłem Nr. 1.
n 3 n 20 n u Eisa.

221. Mozes Race, żona handlarza z Rymanowa n 1 n 20 n pod Kanarkiem.
222. Taiinenbaum  Linie, żona cyrulika z Rymanowa 71 1 31 20 n 77 _ 71
223. Gąsowski Edw ard, urzęd. kolei żel. Tar.-Leluch.z żoną z Tarnow a n 2 n 20 n w Łazienkach Nr. 4.
224. Progulski Stanisław, kupiec z Now. Sącza n 1 n 20 n pod Potokiem N  1— 2.
225. Buchfiihrer Tejode, muzykant z Wieliczki n 1 n 20 n u M. Luftglasa.
226. Rozenberg Mojżesz, kupiec z m atką z Rosyi n 2 u 20 n pod 3 Koronami.

u f *  1 1  T 1 T  ■ _  _

227. Lustik  P inkas, kram arz z Nowego Sącza n 1 n 20 n u  Malke Weiss.
228. Birenbaum Ruchla, kupcowa z Now. Sącza n 1 V 18 » pod Łososiem.

W eltfreind Sara, „ „ „ n 1 n 20 n 77 71
229. Pfeffer Sala, „ z Podgórza n 1 n 20 n ii n
230 Birenbaum Breindla, kupcowa z W ieliczki n 1 n 20 n 77 n
231. F luc Hule, z Tarnowa n 1 V 21 71 u M. Luftglasa.

232. Scidel Liebe, „ „ n 1 n 21 71 77 71
233. Schlager H.-me, „ z Dembicy 77 1 n 21 71 71 71
234. Dawid Matei, „ „ 77 1 n 21 71 77 71
235. F eruk  Isc lid , wyrobnik z żoną i córką z Strzyżowa n 3 n 21 71 u Baldingera.
236. K oru Ozya*z, piekarczyk ze Lwowa n 1 n 21 71

u Luxa.
237. Goldberg Maria, kupcowa ze Szczekocina (Król. Polskie) n 1 r 21 71

u M. Luftglasa.
238. Hochberger Helena, żona architekta z córką i sł. ze Lwowa 77 3 n 21 71

pod Jarząbkiem .
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239. Birrierowa Marya, żona kupca z Poznania osób 1 przybył 21 Czerwca pod Jarząbkiem .
240. Michniak August, kelner z Krakowa n 1 n 21 77 w hotelu Krakowskim.
241. Gumińska Bronisław a, właśc. dóbr z kuzyna Heleną Bogusz

i sługą z Zalesia n 3 n 21 77 pod Litw inką.
242. Gartenliaus Lippe, handlarz z Łańcuta n 1 n 21 77 w Łaźni.
243. Łukasiewicz Marya, żona c. k. Poborcy z córką z Sokala n 2 n 21 t pod Sobieskim.
244. Dobrowolski Marceli, Dr. Med. z familią i służbą z Krakowa n 5 n 21 n „ Szwajcarem N. 8,9,11.
245. Borowiecki Stanisław, subjekt z siostrą z Krakowa 71 2 n 21 77 „ T rąb k ą  N. 3.
246. Jackowska Antonina, właś. dóbr z córką z W arszawy n 2 n 21 77 pod Topolami Nr. 5. 6.
247. B arańska Marya, wł. dóbr z służącą z Krakowa n 2 n 21 77 77 77 77

248. Olszowska Zelisława, żona prezesa z służącą z N. Sącza 77 2 n 21 77 w Łazienkach Nr. 2.
249. Majewska W iktorya, żona naczelnika warsztatów kolejowych

z Zagórza n 1 r> 22 77 pod Zamkiem. Nr. 4.
250. Budziński Stanisław, prof. Uniw. z W arszawy n 1 n 22 77 „ Topolami N. 11.
251. W odecka Eugenia, żona Notar. z sługą z K rosienka V) 2 V 22 77 u Kmietowicza.
252. Bloch Diana, kupcowa z córką z Brodów n 2 n 22 77 u Eisa.
253. Głowacka Marya, żona jubilera z Krakowa n 1 n 22 77 pod B iałą Różą.
254. Bergman Abe, kelner z Gorlic n 1 n 22 77 u Braunfelda.
255. W achsschahl Golde, żona rabina ze Stryja 1 22 pod Lwem. 

u Badnera.
7  v f

256. F leischer Ryfka, kupcowa z Dąbrowy T) 1 n 22 77

257. Teutelbaum Gittel, kupcowa z Kołaczyc n 1 n 22 77 77 71

258. Schreiber Hany, służąca z Jasła n 1 n 22 77 pod Gołębiami.
259. Badian Baby, kupcowa ze sługą z Monastrzysk 77 2 n 22 « „ Kanarkiem.
260. Schechter Rachel, żona handlarza z W itkowa n 1 n 22 77 ! 5  ”

1 no
■ "  o i  •  o c l i o i  Jiittelj K u p c o w a  ze oti yj i) n 71 77 77

262. Rubinstein Mirl, kupcowa ze Stryja n 1 r> 22 77 77 77

263. Borenfreinda służba z Iwkowy n 3 n 22 77 u Borenfreunda.
264. M andelberg Mindla, żona propinatora z Tarnow a n 1 n 22 77 u B. Nadia.
265. Hoffer Anna, kupcowa z N. Sącza 77 1 77 21 77 w Budce.
266. Reibscheid M., kupiec „ „ n 1 77 22 77

pod Zamkiem,
267. Isaak Schaje, kelner z Jelny 77 1 77 22 77 pod 3 Koronami.
268. Puderbeitl Chaje, kupcowa z Russig Sarą z Mady (Węgry) 7? 2 77 22 77

u Mullera.
269. W indheil Wolf, tragarz z Krakowa n 1 n 22 77 pod 3 Koronami.
270. Zaczeńska Emilia, żona sędziego z M arya Jaciewicz i sługą

z Krosna 77 3 j) 22 77 pod Orłem Nr. 11.
271. W azowska Magdalena, żona włościanina z Zamościa (Kr. Pol.) 77 1 » 23 >9 „ B iałą Różą.
272. Łacliodyńska Karolina, żona Prof. gimn. ze Lwowa 77 1 77 23 77

w Łazienkach Nr. 11,
273. Grotowski Franciszek, m ajster szewski z czelad. z Bochni r 3 77 23 77 w Budce Braunfelda.
274. Zeidler Anastazya, właś. dóbr z córką H eleną Siekierzyńską

z Król. Polskiego 77 2 77 23 77
pod Sobieskim.

275. P iątkow ska Marya, praczka z Amalią Szewczyk z Tarnow a n 2 77 24 77 u Panczara.
276. Hochwald Rozalia, kupcowa z synem i sługą z Krakowa 7) 3 n 24 77 pod Palmą.
277. Gróschler Abraham, domokrążnik z Gierczyc n 1 n 22 77 „  Potokiem.
278. Unger Juliusz, inżynier kolei żel. poł. z W iednia n 1 r 24 77 u N itribitta.
279. F iirst Mariem, kupcowa z Rymanowa n 1 77 24 77 „ Kanarkiem.
280. E idler Chane, „ z Sanoka rt 1 77 24 77 77 77

281. Bielak Emilia, „ z córką i sługą z Krakowa n 3 77 24 77 „ T rąb k ą  N. 15. 16.
282. Giebułtowska Em ilia, żona adjunkta sądowego z dzieckiem

i sługą z Tarnobrzegu n 3 77 24 77 w Łazienkach N r. 14.
2 8 3 .  M i U P . W s k a  T T p . l p . n 9 . .  '/ .n n a  r 5 ł f l p . v  s i i r ł n w p c r n  - z  T T p l p n a .  P , 7 : p r l r 5 i . w -

7  J  *  o  «

ską ze Lwowa rt 2 77 24 77 pod Zamkiem Nr. 7.
284. Hilscher Ludwika, wdowa po c. k. lekarzu pow. z sł. ze S tryja n 2 77 24 77 w Łazienkach N. 1.
285. Nikorowicz Józef, obywatel ze Lwowa n 1 ■* 24 77 u Markiewicza.
286. Stasiakiewicz Bronisław, obywatel z Iwkowy n 1 77 24 77 u N itribitta.
287. Birn Salomon, tragarz z Szymbarku n 1 77 25 77 u M. Luksa.
288. W elkes Rebeka, restauratorka z Sanoka 77 1 77 25 77 pod 3 Koronami.
289. Grtinwald Scheindla, kupcowa z familią z Krakowa 77 77 25 77 77 77 77

290. Schenkeł Abraham, kupiec z Tarnow a 77 1 77 25 77 71 77 71

291. Birnstein L. „ z Oświęcima 77 1 77 25 77 77 77 71

292. Targoni Aleksander, radca dworu z Kijowa (Rosya) 77 1 77 25 77 w Hotelu Krakowskim.
293. Bauminger Golde, kupcowa z Krakowa n 1 77 25 77 pod 3 Koronami.
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294. Goldmana Jette, kupcowa z Krakowa osób 1 przybył 25 Czerwca pod 3 Koronami.
295. Peusias Abraham, kupiec z córką ze Lwowa 57 2 r> 25 55 57 57

296. Muller Wilhelm, kupiec z żoną z W arszawy
297.  Goldhamer Gabryela, żona D ra praw  z F ranciszką Schleist-

n 2 n 25 55 pod W arszawą.

scher z Tarnow a r> 2 57 25 55 pod Zamkiem Nr. 12.
298. Hollander Dawid, wyrobnik z Baranowa n 2 n 25 5? u Braunfelda.
299. Neugreschl Rachla, nauczycielka ze sługą z Gorlic 57 2 55 25 57 >7 57

300. K lein Laje, kupcowa ze Żmigroda n 1 51 25 57 pod Gołębiami.
301. Jachim ska Tekla, właśc. dóbr z córką i służącą z Ł ęki górnej n 3 r> 25 57 pod Krukiem.
302. Sehaechter Ester, kupcowa z Nasydowa 57 1 55 25 57 u Mullera.
303. Pfeffer Schewa, „  z Jarosław ia j ? 1 57 25 J 7 57 57

304. Lezer L aja  „  z Tarnow a n 1 55 25 99 n  57

305. Beze Dominik, kupiec z żoną z F rancyi n 2 J ? 25 5 ) pod Potokiem Nr. 7.
306. K laussner Pessel, kupcowa z Dąbrowy n 1 55 25 55 pod Kanarkiem.
307. Ulman Samuel, krawiec damski z córką, synem i czel. z Gorlic 57 4 55 25 57 w Kramie N. 1.
308. W idstein Abraham, czel. piekarski z N. Sącza n 1 >9 25 57 pod 3 Koronami.
309 . Olszowy Mikołaj, m ajster szewski z termin, z N. Sącza n 2 55 26 57 w Kramie N. 6.
310. E lster Adolf, Jubiler z K rakow a 57 1 V 26 57 pod Potokiem N. 9.
311. Myszkowski Jan, kontrolor kolei K ar. Ludw. ze Lwowa „ 1 „

Razem rodzin 125 czyli 207 osób. 
Pozostało z poprzedniej listy „  186 „  378 

Od otwarcia Zakładu było razem rodzin 311 czyli 585 osób.

26 57 w Hotelu Warszawskim.

K rynica dnia 26 Czerwca 1877. F r a n c i s z e k  W a g n e r ,
polit. inspektor zdrojowy.

P o c ią g i sp a c e ro w e  do Krynicy.
Dla ułatwienia zwiedzania Zakładu zdrojowego w K r y n i c y ,  zaprowadzone 

zostały na kolei Tarnowsko-Leluchowskiej od dnia 20 Maja b. r.
P O C I Ą G I  S P A C E R O W E ,

w każdą Niedzielę d o  S t a c y i  M u s z y n a  -  K r y n i c a  dojeżdżające, z następu
jącym rozkładem jazdy: 

W y j a z d  ze Lwowa CO S o b o l o  o godz. 4 min.
„ „ Przemyśla „ „ 8 „
„ „ Krakowa „ „ 10 „

P r z y j a z d  do stacyi Muszyna-Krynica CO N i e d z i e l a  O g. 9 m. 31 przed połud. 
O d j a z d  ze stacyi „ „ „ „ „ 6 m. 47 wieczorem.
P r z y j a z d  do Lwowa w  P o n i e d z i a ł e k  o godz. 10 m. 35 przed południem. 

„ „ Przemyśla „ „ 7 m. 4 „ „
„ „ Krakowa „ „ 5 m. 15 rano.

C e n a  b i l e t u  t a m  i  n a p o  w r ó t ,  a na 3 dni ważnego, z Tarnowa do stacyi 
Muszyna-Krynica II klasą 6 Złr., III klasą 4 Złr.

45 po południu, 
27 wieczorem, 
" " ' w nocy.

i r

C Z Y T E L N I A
G A Z E T  I P I S M  P E R Y O D Y C Z N Y G H

W KRYNICY
w gmachu łaziebnym umieszczona,

otwartą jest od rana do zmierzchu
dla użytku Szanownych Gości kąpielowych 

— za opłatą, miesięczną 1 złr. 50 centów od osoby.

WYPOŻYCZALNIA
D Z I E Ł  P O L S K I C H

o<l roku 1858
w c. k. Zakładzie Krynicy istniejąca, 

udziela książek 
za opłatą miesięczną 1 złr. w. a.

W drukarni „CZASU“ w Krakowie. Nakładem c. k. Zarządu Zakładu Zdrojowego w Krynicy. Rządca drukarni Józef Łakocińslci.


